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DZIENNIK U ZA DO W Y

WOLNEGO MIASTA KRAKOWA 

i Jego Okręgu.

w K R A K O W I E  D N I A  2 5 W  R Z E Ś K I  A  i 8t 4 R O K U .

2Yro. 3296*
S E N A T  R Z Ą D Z Ą C Y  &c.

Odezw ą Rezydenta Nayiaśnieyszego Cesarza W s z e c h  Kos* 
svi Króla Polskiego, zawiadom iony,  iż Kommendant Szalupy 
Kanonierskiey na S tacy i w  Solcu pod W a r s z a w ą ,  doznaie p r zy  
Kontrolłowaniu Osób z Statkami po W i ś l e  idących w ie lk iey  
i niepodobney do załatwienia trudności,  z p ow o d u ,  i i  w Pa­
szportach z Policyi Pośrednicy S ernikom i Flisom w y d a w a ­
nych Rv »opisy t y c h i e  nie znayduią się nmieszczanemi; Senat 
chcąc z iedney strony', ile można, dogodzić oznaymionemu W 
namienioney Odezwie życzeń u; z ■ drugiey Zaś strony w cho­
dząc vv niepodobieństwo prawie dostawiania Urzędowi Policyi 
Pośrednicy Miasta Krakowa z różnych punktów t e y  Krainy ,  
£ których statki do Królestwa, przeznaczone o d p ły w a ią ,  w szy ­
stkich Ludzi do spławu naymowanych dla zrobienia rysopisu 
każdego i  nich w szczególności, uznaie za godzący te trudno­
ści szrodek i następnie poleca i ażeby każdy W ó y t  G m in y  
Mieyskiey j bądź O k ręg o w ey  wydaiąc  Sternikom i Flisom świ*«



d e ctw a ,  na mocy k tórych  Urząd Policvi Pośrednicy w y d a j a ć  
j w v k ?  Paszport»» dórnieazczał w takow ym  świadectwie rv.>o- 
pi> k  idegn w szczególności cz łowieka niera obiętego.—  U- 
rząd zaś Policyi zatrzymawszy w Aktach  swoich takow e opi­
sanie,  odpis onego w ierzytelny przy Paszporcie domieści. Co 
ażeby  tio w iadomości k*id<?go d*>s?ło i bez z w łócznie w w y ­
konanie wprowadzonym został«; Senat Dziennikiem R z ą d o w y m  
ogłosić poleca, zostawoiąo Urzędowi Policyi Pośredniey bacze­
nie ,  ażeby ezyiażkołwh k w tey  ajierz.e opieszałość niebyła  
powodem do zamitreienia i nieprzyiemności, iaki d i b y  Handln« 
iący lub spławem trudniący się, z p r zy c zy n y  niedokładności 
w  wykonaniu doznać mogli.

W  Krakowie  d. z i  W rze śn ia  1824.
W  o b z i c k  r.

MięrosZfSwski Sakr: Jen: Sen:
N r o . 5 i o 4,

SENAT RZ IDZACY  &c.
c  c

W  skutek przedstawienia W d y  ta G miny Mogiła ,  miami- 
ie P. Józefa Kobyłeckiego Zastępcą W ó y t a  do W siow e D ą ­
b i a ,  Pia?ków, Grzegorzek i Beszcza, w mieysce P. Michała 
Bielińskiego, Urząd ten rezygmiiącego, i mianowanie takowe 
Dziennikiem Rządowym  upowszechniając,  w z y w a  nowo mia­
nowanego Zastępcę do niezwłocznego obięcia poruczonych Mu 
O bo w iązków .

W  Krakowie d. 27 Sierpnia i 8a 4.
W  O  D  Z  I  C  K  1 .

IM ieroszew ski Sekr: Jen: Sen*.
N ro . 3 i 58.

S E N A T  R Z Ą D Z Ą C Y  &c.
9 c

Na przedstawienie W ó y t a  Gminy Pisary, mianuie P A m ­
brożego Zdzieeh* Zastępcą W ó y t a  do W s i  Radwanowie yr



nweysce P. Szy rnaona Grzybowskiego Urząd ten rezygnujące­
go, i mianowanie ta k ow e  Dziennikiem Rządow ym  ogłaszaiąc, 
w z y w a  nowo mianowanego Zastępcę do niezwłocznego obię- 
ci* poruczonych Mu O bow iązków .

YY Krakowie d, 28 Sierpnia 1824.
W  O D Z I C K  X.

Mieroszeu ski Sekr: Jen: S&n:
Nro.  3107,

S E N A T  R Z Ą D Z Ą C Y  &c.

Postanowiwszy zaiąc na otworzenie widoku Plantaeyi Miey-  
skich w celu upięknieriia Stolicy czyn io n ych ,  Dom Mydlarnia 
z w a n y ,  w końcu Ulicy S ł a w k ó w s k i e y  na fundamentach d a w ­
n y c h  Murów Mieyskich od strony Przedmieścia Kleparz sto- 
ią cy ,  a własnością P. Jgnacego Ulryeh Mydlarza bę dący ,  po­
lecił  następnie w duchu U s t a w y  S e y m o w e y  w dniu 19 Gru­
dnia 1821 r. zapad łe y ,  a mianowicie Art* 5, Assessorowi pra­
wnemu przy Senacie zostającemu, popieranie Jmieniem Rządu 
przed Trybunałem I»szey Jnstancyi i wyjednanie T * x y  Sądo- 
w e y  Domu pow yższego,  na użytek  publiczny zaiąc się mają­
cego, wedle forai Kodexem Postępowania wskazanych. Co ró­
wnie Senat Dziennikiem R ząd ow ym  i Gazetą Krajową po trzy-» 
kroc ogłosić rozkazał.

W  Krakowie d. 27 Sierpnia 1824,
W  o  D Z I C Ł  I.

J^Reroszewski Sekr: Jen: Sen:

&ro.  38q2.
W y d zia ł Spraw Wewnętrznych i Policyi 8c.

^  z w yczaione przez WJpścian i Czeladź gospodarską nie­
ostrożne palenie f iiek w pobi id ynkach, O k o ła c h ,  lub Stodo­
łach pociągając nąysmutnieysze za sobą skutki ,  przekonywa



z a r t e m  9 i l  p o la r y  wieloliczne nayczęściey z nieostrożnego z 
fay P ą  obeyścia się następują, a tak nałóg ten W  łościąńs ki 
tiayóKfopnieysze na W ł o ś c i  'ściąga skutki ,  i w  gruzy własne 
ich ramienia dobytki.  Dla odwrócenia pr/eto ty c h  nieszczęść, 
i razem wykorzenienia tak szkodliwego nałogu, W y d z i a ł  S p ra w  
W e  w rtętrznycu i Policyi ninteyszem zakaźnie navstirowiey 
Wszelkiego paleni* faiek ,  a nawet- i noszenia przy  sobie w  za­
budowaniach,  s todołach,  okołach i we wszelkich mieyscach 
budowlanych lub słomianych? a to pod odpowiedzialnością u- 
s tawą karną Części Iisiez na podobne przestępstwa oznaczoną, 
W k tór y m  razie na uczynku dostrzeleni natychmiast p rzy k ład ­
nie kapani b y d ź  w in n i ,  a co się W d y  tona G m in n y m , tudzież 
Zastępcom  "Wóytów ile Policyą  w ie y sk ą  utrzymtiiącym pod 
I c h  osobistą odpowiedzialnością, iak również  Urzędowi Policyi 
Pośredniey w Mieście Krakowie naysurowiey zaleca, z tem 
oraz dodatkiem, iż za wszelkie pobłażanie w  rodzaiu tego prze­
stę p s tw a c h ,  sami z Urzędu swego odpowiedzialnemi staną się. 
Z a le ży  ż resztą od dozoru i baczności wszelkich Officyalistów

frutitoWYćh, a b y  ten rodząy nałogu włościańskiego b y ł  w y -  
o rze n io n v, którego ta k ie  przestrzegać i niedopuszczać maią , 

S o ł t y s i ,  Kadrti i samiż Gospodarze gruntowi,  daiąc pozór na 
swą Czeladź, a b y  w  żadnym razie roboty  w  mieyscach budo- 
wlari\ c h , iub s ło m ia n ych , w y c h o d z ą c y  z. domu pracownik w e 
fav kę  niezaopatrował się , i pod żadnem pozorem oney 
że W mieyscach podobnych przy  sobie nie nosił .—  Które to 
obostrzenie mieysrowi Zastępcy  W ó y t ó w  Gromadom opubli­
k o w a ć  maią , odnawiaiąc co kw arta ł  publikatę ninieysżego roz­
porządzenia.

W  Krakowie  d, 18 Września i 8 i 4.
S e n a t o r  P r e z y d u i ą e y

f . n  a d  w an s k i. 
Konwicki S, W»


